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Prenumerate na  DisGGE Łódzki 
w Warszawie przyjmuje skłąd Henryka 
Hirszfejda,: przy ulicy Mazowióckiej, 
Nr. 16,. wprost Towarzystwa Kredytó- 
WOŻO "Ziemskiego. Tamże nabywać 
można pójedyncze numery „Dziennika.* 


Cena pojedynozejgo” numerń 5 kop. 


KALENDARZYK. 
Dziś: Cypryana Bisktipa.- 

Jutro: 5 blizn:.Św.: Fr.-i Jnst.. Męcz. 
Wschód słońca o:godz. 5 min. 28. Zachód o godz. 6 min. 25. 
Dlugość dnia O, 12: min, 58. _ Uuyło dnit koś 3 minut’ 59. 


Przy: nidckódcąchj » zimie: mam honor ai Tiki. 


= MŁ Rh T KAEN 


j (z kopalni 6. Kramsty: Ceny bardzo umiarkowane. Waga I korca a 
-d „250 funtów. 

F AUGUST TESCHICH 
$ ulica Widzewska Mr. 1118 (19) | 
ż iè EA cki YW polska: oki? W RA 3 a 008-801 z 


pnych „Dziennika Łódzkiego.” 


Kanalizacya i wodociągi. ; 


| mm è ma 


T aa n © |szkańców łódzkich, 

Za sprawą grona znakomitszych fabry- | złej wodzie. Grunt, na którym miasto jest | 
kantów łódzkich „przystąpiono w r. b. do| zbudowane, położony ` nisko i łatwo, prze- 
przedwstępnych. prac, mających za celjsiąkalny, sam przez się nieszczególnie zā- 
skanalizowanie miasta i zaopatrzenie: go. w | leca się dla zdrowia; do pogorszenia złego | 
wodę, od dostatku „której zależy - nietylko | przyczynia się odprowadzanie pomyj fabry- 
dalszy |. rozwój, ale nawet dotychczasowe cznych rynsztokami, skąd‘ pochodzi ogro- 
istnienie. tutejszego przemysłu fabrycznego. | mnie zanieczyszczenie i powolne zatruwanie 
Zi główną troską o potrzeby przemysłu, łą- |wody studzienńej w mieście i okolicy. 
czą się, naturalnie, warunki zdrowotne Ło-| Co do wody studziennej w Łodzi, war- 
dzi, które w ciągu lat —w miarę jak mała |tość jej dostatecznie ‘zbadany została. przez 

, osada fabryczna przekształcała się . w po- tutejszą stacyę doświadczalną panów. Fuchsa 
„tężne..miasto..przemysłowe —pogarszały się, | Knichowieckiego.  Odnośna broszura, wy- 
a w ostatnim okresie dziesięcioletnim do-|dańa. w drukarni „Dziennika Pódzkiego;” 
szły do stanu opłakanego. „Z tych powo- znaną jest nieząwodnie czytelnikom naszym, 

: dów, przedwstępne. prace inżynierów doko-| nie potrzebujemy przeto powtarzać tu ża- 
nywane w ostatnich czasach, z radością |wartych "w takowej analiz dokładnych i 
powitała: ludność miasta i okolicy a dzień, | wielce pouczających. 

w którym na podstawie tych prac zawiąże Co do zatruwania wód okolicznych, dość 
się towarzystwo akcyjne kanalizacji i wo-|zwrócić uwagę na ciągłe pomnażanie się 
dociągów łódzkich, będzie początkiem. no- procesów o wypuszczanie brudnych odpły- 
wej epoki w rozwoju miasta. wów fabryczuych do stawów, znajdujących 

Zaznaczymy pokrótce objawy, które po-|się w promieniu dwumilowym od ‘miasta. 
przedziły dzisiejsze , zapoczątkowanie fabry-| Procesy te datują się od czasu, „kiedy far- 

kantów. Nie mamy oczywiście nie nowego | by anilinowe bardzo mało były używane w 

„do powiedzenia; chcemy tylko streścić w' fabrykach łódzkich; chodziło wówczas o za- 

krótkich słowach, co. niejednokrotnie i ob-|nieczyszczanie wód farbami mniej szkodli: 


14) olityką. 
OBRAZY Z NORWEGIL |; Aich, prose pa BA e 


Aoraki warzystwo, w któremby nie mówiono o po- 


l lityce! 
Aleksandra L, Kielianda. —- Tak, widzi pan, w SAWY 
| NW a A cała — zawołał minister — wszędzie o po- 


ilityce mówią, w tem masz pan słuszność, 
najzupełniejszą słuszność, lecz bądź pań 
łaskaw baczną zwrócić uwagę na to... 
w tem miejscu minister zlekka” uderzał BO 
po kolanie w takt, mówiąc ‘dalej — że gdy 
nad polityką debatują, to z tego wywnio- 


Dalszy ciąg — patrz. Nr. 203). > 

Teraz minister był w swoim żywiole. Ma- 
łe tajemne debaty na cztery oczy przy zam. 
kniętych drzwiach, właśnie przypadały mu 
do gustu. Mowa jego wówczas nabierała |skować należy, że towarzystwo nie jest‘ do- 
poufnego brzmienia — jak gdyby ‘Jada | branem! == w tem leży różnica! 
chwila otworzyć chciał serce swoje temi, z} — Ależ u mnie były same: osoby ze znAa- 
kim mówił i jak gdyby komumikował rze-|czeniem, Zaprosiłem owego: wieczoru wła- 
czy, z któremi zresztą nikomu się ńie zwie<|Śnie wiele wydatnych osobistości, 
rzał, o których nawet powinien był prze- 
milczeć zupełnie — i to w sposób taki, 
że się wychodziło od niego z tem przeko- 
naniem, że się jest w ‘posiadaniu ` catego 
niepodzielnego zaufania ministra . Benne- 
chena i trzymą się w ręku wszystkie taje- 
mnice rządu. A jedhak o nim mówiono, 
że. najgłówniejszym przymiotem jego, jako 
dyplomaty była dyskracyń ząrówno. giętka, 
jak niewzruszona. ` 

Przysunął się z krzesłem, bliżko „do ku- | 
pca, zwrócH doń ładną SWĄ „otwartą, twarz 
1 mówił dalej: ` 
© „— Dziwnem to wydać się może, że e gość 
chce krytykować gospodarstwo,” lecz — zna- 
my się wszak tak dobrze, a ponieważ: wpa | 
dliśmy właśnie na ten temat, -niech mi) 
wolno będzie wyjawić pewnego rodzaju 
zdziwienie ze waplęcn n na c Ry 
skie. i 0) 'jmasz pan ani odrobiny. ambieyi — a to 

"— Jakto? tego nie rozumie: | znajduję pożałowania” godnein; bardzo 60- 
| = Widzisz przyjacielu kochany, se dnem pożałowania: 
"które chciałem panu przypomnieć, miało Minister przechądzał | się tam T napo- 
„miejsce podczas kolacyi — która, nawia- wrót. . 
sem powiedziawszy, była zachwycającą —| — Bardzo pożałowania gódnemł 
w gabinecie pańskim. „Jak pan 30025 mio, — No, ho... ambitny? - — rzekł Falek-| 


łem! 
-Tak jestt... 
szczęście. 
cieni — minister .zniżył głos — aż. do 
czerwonych!... i mówiono wiele rzeczy... na- 
der nieprzyjemnych... nader  nieprzyje- 
manych.. przyznam się. Nie dla mojej oso- 
by, rozumie pan; ja sobie z tego nia nie 
robiłem; były to tylko zwykłe frazesy, a 
szastali niemi po większej części młodzi E 
dzie. Ale ze względu na ciebie, drogi 
przyjacielń. znajduję, że... 0 

— Ba! -— przerwał mu Kinie powsta- 
jąc — pal tam kaci: nie' sobie z tego nie 
robię; jestem; człowiekiem niezależnym, 
ane man; nie potrzebuję żebrać o 
nic.. 
< Nie, wiet Nie mamże ja racyi? Nie 


w tem właśnio ležało nje- 


a KAM A e 


Biuvo Redakcyi i ATGREGA l . 
ulica Piotrkowska, hotel Hnmburski Nr. 275. . 


: „Adres telegraficzny: . . 
KVEAKOW SEI, LOD. 


M 
1Z chwilą, kiedy zaczęto używać farb anili- 


p 


| 
| 


„ handlowe | l literackie. 


; Ogłosz 
z orner kad 


wła. i i tłuszczami rozmaitemi.| w: 


nowych, zawierających arszenik i inne tru- 


j | clzny {zatem mniej więcej. od roku 1879), | 


zdrowostan wód miejskich a zwłaszcza o- 


HD | kolicznych pogorszył się przerażająco. Oko: | 
b zj Mańi, Brusa, : Srebrnej, Konstantyno- 


Wólki, Rokicin, Chachuł i. t.. d. mają 


wode zatrutą, niezdatną do użytku: domo- 


wego, a o hodowli ryb w wodach tych nie- 
ma; ĉo. i marzyć. 


$ . Že inaczej być nie mogło, ‘dowodzi naj-|! 
GI lepiej: ilość spotrzebowywanych rokrocznie w p 


Łodzi: farb, chemikaliów, tłuszczów i mydła: 
W: roku. "1884 sprowadzono do Łodzi z 
| Królestwa i Cesarstwa 264,165 pudów, a z 


zagranicy 3,088,515 kilogramów farb i che-| Ż 


mikaliów; w roku 1885 sprowadzono tych- 
że - materyałów 250,288 pndów i 3,147,533 


| kilogramy; w roku 1886 dowóz będzie jesz- 


cze większy, z tą różnicą, że przywóz ma- 


szernie poruszone "Było * w artykułach wstę- teryałów zagranicznych zmniejszy się o pe- 


wien procent na rzecz krajowych. Z do- 


Niekorzystne warunki dla zdrówia mie» | wozów tych wypadnie: odliczyć mniej więcej || 
mają główne źródło w |trzecią część na potrzeby fabryk w okolicy 


Łodzi, mianowicie w -miasteczkach niepo- 
siadających komunikaćyi kolejowej, — cho- 
ciaź, Okoliczność ta zmienia stan rzeczy © 
tyle tylko, że fabryki z okolicy nia przy: 
czyniają się do zatruwania wody w Łodzi, 
w każdym jednak razie zatruwają wody w 


promieniu miasta. 


Tłuszczów (olejów i. oliwy): sprowadzono 
do Łodzi w 1884 roku 82,436 pudów i 
271,630 kilogramów; w 1885 róku 155 „439 
pudów i 261, 530 kilogramów. - Mydło spro- 
wadzane bywa tylko.w komunikacyi krajo- 
wej, a dowozy można liczyć: przeciętnie na 
30,000 pudów. rocznie. Z, dowożonego my- 
dła wypadnie znów część. odliczyć na, po- 
trzeby: fabryk w miasteczkach okolicznych; 
z zastrzeżeniem tej samej uwagi co wyżej, 
natomiast doliczyć trzeba „produkcyę my- 
dlarń: łódzkicii, podaną przez „mydlarzy na 


-53 000 rubli rocznie. 


wątpliwie p przypomni, debatowano tam nad | Olsen gniewnie — zapówne, że jestem am- 


któ-' 


rych przedtem. jeszcze u siebie nie widzia- 


(Byli tam ludżie ` wszystkich od- 


m nastąpi). 


SPRAW QZDANIA TARGOWE, 


giełda londyńska. Spr saaie tygodniowe. (do 
dnia 11 września), W tygodniu nbiegłym. pano- 


bitnym, o iłebym sobie życzył posiąść... 
posiąść ten wpływ, do którego mogę ro- 
ścić pretónsyę: Leez-z: polityką nie mieć 
nie chcę do czynienia, mówiłem już o tam 
panu sto razy; nie należę do. żadnej par- 
tyi, ja... ja stoję pomiędzy: lub raczej po 
nad partyami! '- 

Dumnym był z pięknie brzmiącego. tego 
zakończenia; lecz minister OdEPóGh się doa, 
wzruszające ramionami: | 

— Wyrażenie, te przez pana, miej- 
scami może ‘być de. stosownem; przy- 
znam nawet, że w pewnych- razach . może 
być zastosowanem z dobrym. skutkiem. 
Lecz, kochany przyjacielu, zgodźmy się na 
to, że tu na cztery oczy jest frazesem, czy- 
li poprostu powiedziawszy — nonsensem. 
Nie; to lepszem jest owe stare przysłowie: 


powiedz. mi,-z: kim: przestajesz, a ja ci po- 
|wiem kim jesteś. 
- —'Ale.. 


ale  kogożbym miał. zaprosić? 
-— zapytał się kupiec mniej - PADY PE 
tonem. 

— Ach! drogi przyjacielu, jakżeż ` pan 
możesz ' sądzić, że. się: wdam w takie „de- 
tale. Wogóle tylko jestem zdania, że to- 
warzystwo nie było dość -jednolitem. . Kil- 
ku mogłoby nie być i nie byłoby czego ża- 
łować; z drugiej strony brakowało tego lub 
owego, który: mojem żdaniem powinien był 
być tam. Pozwoli pan, żę z tych ostatnich 
wymienię redaktora Mortensena, człowieka, 
który bezwątpienia... 


— Ten z zapałkami! = nie; słuchaj pan]. 


panio radcol’ 

— Powiem panu w zaufaniu — szepnął 
ten — człowiek ten ma przyszłość przed 
sobą, jakąkolwiekby była jego przeszłość. 
Czyś pan zwracał: uwagę: na jego gaze- 
te? Panu mogę się z” tem zwierzyć: pi- 
smo to nabierze - 'znaczenia, wego ZNĄ- 
czenia! 

“Wszedł Moh Z papierami, 

‘Kupiec: bynajmniej, mie był: zadowolony 


| broty na ostatnim poziomie notowań. 


4 (16) Września 1886 r. 


CENA OGŁOSZEŃ: 

Za jeden wiersz petitom lub za jego: 
miejsce 6 k; z. ustępstwem: za 2 razy 

„ 89, za $ razy 150/,, za 4- razy 20 Ojos 

za 5 razy 260, za 6 razy i więcej - 
800. NOP 

Nekrologi: za: każdy wiersz 10 kop. 

Reklamy: za każdy wiersz 12 kop. 

Stało 3 wierszowa ogłoszenia adre- 
sowa po rs. 2 miesięcznie. 
"0d należności przewyższających 10 rs. 
ustępstwo dodatkowe ogólna. 5*ję. 


zenin przyjmowane sy: w v Administraoyi „Dziennika 


iarach Ogłoszeń Hajchmana i Frendlera w Warszawie 
i w Łodzi. | 


2 nadesłane. bez zastrzeżenia—nie Rod: rwracane, 


e a „Rynek pieniężny —. donosi a 
mist“ — E w tygodniu ubiegłym. zupełnie nie- 
czynnym, kursy nie zdołały. sig utrzymać. Ww aj 


Pai > zmianie. Z banku piwem ubywają 
ciągle małe sumy,” n miarodajne „obce kursy we- 
ksłowe nie podniosły. się jeszcze - dostatecznie. Po- 
zycya banku nie przestaje byó więc słabą." — Ni 
targu srebra podniosła się cena sztab z 425s "ias 

4u p. ża uncyę, co odpowiada zwyżce 6%- Ruch. 
był jednak mały, z powodu słabej podaży. Pod 

koniec: tygodnia: usposobienie osłabło, : sztaby noto- 

wano ostatecznie po 431, p. za uncyę. Podniosła 
sig również wartość : dolarów meksykańskich, które 

zakończyły tydzień po 44 p ra uncję. 

Bawełna. Liverpool, 10 września, W ty-. 
godnin ubiegłym na targu tutejszym -było więcej 
ożywienia, ponieważ z jednej strony skończyły się 
już święta w okręgach fabrycznych, .przędzalnie -za- 
częły znowu pracować całą siłą, a. z drugiej stro- 
ny zwyżkown skłonność cen obadziła wśród przę- 
dzalników:obawę, że wyczekując dłażej,. będą mus 
sieh zapłacić drożej, zwłaszcza, że widoki rychłego 
dowozu większych partyj nowego zbioru-są bardzo ` 
słabe. W :każdym .razie esłkowity. obrót tygódnio- 
wy nie przewyższył jeszcze przeciętnej ilości, Noa- 
towania wszystkich stopni bawełny amerykańskiej 
podniosły się p Mẹ p. i trzymają się teraz mocno. 
Bawełną brazylijską wykonywano znówu wielkie o- 
Niezo żwaw- 
szy popyt na bawełnę egipską, rozwinął sią jeszcza 
„bardziej w tygodniu ubiegłym; sprzedano 4,000 bel; 
za gatunki brunatne płacono. po większej części 
drożej o 14, p, z% good fair nawet'o fs p.; gatan- 
ki biała przeciwnie miały popyt bardzo słaby i 
słabo. trzymały się przy cenach ostatnich. Ceny 
Sea Island wszystkich stopni Pern i Tahiti obni- 
Żono o 'f; p.. Wszystkie inne gatunki bawełny pe-- 


z m-|z audyency. Zamiast tamtemi p Zamiast tamtemu położyć 
nóż na: gardle, -wdał się w-dyskusyę, po 
której — jak: zwykle — został pobitym. 

Nie chciał jednak odejść, nie . wyszedł- 
szy ze swego atuta, więc: półgłosem rzekł: 

— Chciałem panu tylko «powiedzieć, ża 
napewno liczę na pański głos. 

Minister drgnął. Kupiec patrzył nań o- 
wemi żółtemi oczyma, które pokazywać się 
zwykły przy „wielkich zaliczeniach gotów: 
ką” i innych przykrych ewentualnościach. 
Lecz minister wyciągnął doń rękę otwarcie 
i po przyjacielsku, gdy się żegnał z nim 
we drzwiach. 

— Dobrze więc, kochany przyjacielu, 
będziemy oczekiwali, sądzę, że do tego 
czasu porozumiemy się we wszystkięm, 

Kupiec mruknął kilka słów niezrozumia- 
łych i minister zamknął, za nim drzwi z 
żywem przeświadczeniem, że na przyszły 
raz nie pójdzie tak gładko. - 

Potem zwrócił. się. do Moha, wziął pa- 
piery i obojętnie położył je na stole.. 

— Czy macie rachunki? 

Moh wyjął siedm lub obm rachunków. 
To za wiele, za wiele, daleko. więcej 
niż podług umowy! — zawołał minister zi- 
ritowany — powiedzcie pani Glaucke, że 


niema mowy o tem, żeby ulegać wszystkim 
jej kaprysom, to zupełnie niemożłiwe. 


— 


aame 


ak, panie radco! — odparł Moh 
żałosnym głosem — ja to także mówiłem, 
lecz Male Bimbom utrzymuje... 
— Kto? — zapytał minister surowo. 
— Ach, przepraszam! Chciałem powie- 
dzieć pani. Gilaucke; twierdzi ona, 
wszystkie one tak mają, te... 
Hm! — przerwał mu minister; otwie- 
rając małą szudadkę w swem biurku. 

Podczas: gdy odliczał pieniądze, 
rzekł: 

— Qzy pan radca wie, z kim 
naczelnik biura Delphin? 

— No . 


| — Ze starym Hausenem, 


że dziś 


pom 


Moh 


pridje 


ruwiańskiej miały popyt umiarkowany, lecz Geny 
ich trzymają się bardzo. mocno, przedewszystkiem 
z powodu energicznej zwyżki na targu wełny. Ba-|—145; tyta tranz. 80—86, kraj. 110—114; jęczmie* 
walna wschódnio-ińndyjska' zwracała więcej uwagi, | nia tranz, 60—110, kraj. 100—125; owsa ros. tranz. 
ceny- jej trzymają rię teraz. moeno.—, Na .targa ter. | 80—100, kraj. 46—110, grochu pastew. 116—120, 
minowym wystąpiła w pierwszych dniach dążność; warzelnego 125—135, Victoria 125 —145, rzepaku 
pokrywania bliższych: terminów, skutkiem czego | tranzyt. 160—170, rzepaku grubo ziarn. świeżego 
targ ożywił się widocznie, notowania na dostawę suchego 175—1823, rzepikn Świeź. such. 170—173, 


Płaeono za 1,000 kilogramów: pszenicy tranz. 120-130 
m., kraj. pstrej 185--1432, jasnej 138—140, wyb. 142 


w miesiącach zimowych podniosły się dosyć żwa- 


wo, chociaż osiągnięte zwyżki nie zdołały się u-; 


trzymać w: całości do końca tygodnia, Notowanie 
późniejszych terminów nieznacznym tylko uległy 
zmianom, ponieważ nadeszły w tym tygodniu bar- 
dzo pomyślne sprawozdania e zbiorach. e. 

Przędza i tkaminy bawełniane, Manchester, 
9 września. Na targu tutejszym ruch powiększył 
się stanowczo, eo. odnosi 'się zarówno do przędzy 
jak i do tkanin. Ceny w ogóle. trzymają się mo- 
cniej, za lepsze gatunki szyrtyngów płacą nawet 
drożej. Nagła zwyżka srebra do 46 p. czyli o 5%, 
ułatwiła niewątpliwie wykonanie pewnej ilości zle- 
ceń, lecz zwyżki Obócne nie wzbudzają jeszcze 
wielkiego zaufenia. 

Wełna Berlin, 12 września. W tygodniu 
ubiegłym sprzedano na targu 'tntejszym zaledwie 
kilka małych partyj fabrykantom. .. Pan 

Wełna. Peszt, 11 września, Zakupy w ciągu 
ostatnich dni czternastu. były nieznaczne. Sprze- 
dawano z drugich rąk Średnią wełnę jednostrzyżną 
po 98—100 fl., górską dwustrzyżną po 90 íl., Śre- 
dnią jegnięcą po 80--84 f, cygajską po 50—52 fl, 
średnio cienką mytą sposobem fabrycznym po 140 
—160 f.. Lepszy wełnę po 115 f. i drożej. znaleźć 
można jeszcze w dosyć pięknym wyborze, : lecz o- 
broty temi gatunkami: nie mogą rozwinąć się trk 
dobrze, jak obroty. gatunkami średniemi do 100 
fl, i wełną'na sukna żołnierskie... z 

Maka 3 kasza. W aris zawa. 14 wrześ 


* 


sk nia. Bli- 
sko 6d dwóch ' miesięcy nie ma deszczu. Młyny 
wodne przestały pracować, tylko trzy większe po- 
łężone nad silnemi prądami, wytwarzają jeszcze 
czwartą część zwykłej ilości. Także wiatraki. bli- 
sko od miesiąca są nieszynne, bo nie ma wiatru, 
Gdy więc cała wytwórezość kraju ograniczyła się 
na młyńach parowych, których wyroby tworzą za- 
ledwie tjo" Część ogólnej ilości; można było spo- 
dziewać się zwyżki znacznej i napływu mąki z Cez. 
sarstwB. Tymezásem mąkę naszą rozchwytują do 
północnych gubetnij Cesarstwa: po cenach wyższych 
o 50 kòp: od warszawskich, -a w. Warszawie zbyt 
zeszedł do minimum. W tygodniu ubiegłym ku- 
piono po cenach wyższych: 8 wagonów mąki tarno- 
górskiej do Brześcia i Mińska, skutkiem. tego młyn 
ten jeszcze przez 10 dni nie będzie: mógł przysłać 
mąki da Warszawy. Młyny Izbica, Orłów i Szaze- 
brzósżyn sprzedały również na miejscu znaczne 
partye.- Słodowiec posiadający zwykle iysiące wor- 
ków na składach, obecnie nie jesć w stanie zado- 
wolnić odbiorców. Tylko Papiernia posiada trochę 
zapasów i nie mogąc zbyć takowych, przyjmowała 
dotychczas 50 kop. mniej od rzeczywistej warto- 
ści; dopiero w dniach ostatnich podniosła żądania 
o 25 kop. W: ogóle nabywano mało i płacone: 
Słodowiec 3/ 10.50, 2/9 9.75, 'j,.9, I 8.50, Orłów 
31, 16.75—10,87:f, Yo —10, o —9, H 7.75, DI 
. 515-6; Izbica 3) 10.75, */, 10, 1o 9.7245, IL 7.75; 
Szczebrzeszyn % 10.50, 74 9.75, tjo 8.87'/,—9, IL. 
7; Papiarnia 4g 11, 3h 10.50, 2.9.15, "ją 9.25, I 
8.50, II 6.75, II 4; Zegrzynek 7, 9.25, th 8.76; 
Blocha 3ję 10.50, 7h 9.50, 14850; Wrotków 2h 
8.871/,, to 8; Zemborzyce o 9, "ją. 
3, 9.ibi Zamość 3lę 10, t/y 8.50: Żytnia mąka śre- 
dnia 6.50, dobra 7. Za granicą mąka podrożała 
o 50 kop. na 6 pudach. Cena kasz obniżyła się 
w ciągu 14 dni o 10 kop. na pudzie, Młyn war- 
szawski, którego ceny są najniższe, notuje: kasza 
perłowa secunda 2,20-—2.80, tertia 2—2.50, kasza 
polerowana tgi 2.30, I 2.15, kasza orkiszowa 1 2.10, 
III 1.60, mąka jęczmienna 60 kop. Od 1 paździer- 
ka kasze wszystkich gatunków w wyborowych nu- 
merach zaczyna wyrabiać młyn :wodny w zeze- 
brzeszynie. Ryż także staniał, płacono:  iangoon 
prima 2.80, secunda 2.50, polerowany 2.60; Patna 
ij. 3, 1 2.50; Syam 1), 3, 1.2.80; Bago ryżowe '1.80, 
mąka ryżowa 60 kop. pud. . 3 moi 

„Zboże Toruń, 18 września. Nadzwyczaj go- 
rące i sucha pówiótrze trwa bez przerwy. Karto- 
. fle .i butski, które zapowiadały zbiór obfity, ucier- 
piały bardzo od. suszy. Na targi tutejszym, jak 
wszędzie, nie. ma, ńajmniejszej. ochoty do ku- 
pna. Pszenica. staniałą 6: 8—4 m. ceny ży- 


te i owsa. pozostały na stopie . niezmienionej, 


— 76 starym. Hausenem tam? - 
mak. Niedawno naczelnik przez cały 
wieczór był: u: Hausena, a kiedy odchodził 
wsunął: żonie jego: 40: koron w rękę. Wiem 
o tem z największą pewnością — dodał 
wóżny ministeryalny. ` km 
v= Niepewni ludzie, gdz 
cić ——.mruczał minister, przysuwając pie- 


ie się tylko zwró-. 
niądze Mohówi. . 
"Po chwili dodał; -~ 
'—- Ach, przypomina mi -się 
w domu siostrzenicę, nieprawdaż, Moh? 
-i Bratanicę, panie radco! = <>: 
-i= No tak, życzę sobie, żebyście ją ode- 
słali, słyszycie. : Możecie tam poczekać, aż 
zadzwonię. © 0o AE 
Minister zasia 
trzymał się. 


coś; "macie 


dł do: roboty, lecz Moh za- 


— Czy jeszcze czego chcecie! : Pa: 
=: Jabym bardzo: niechętnie odesłał mo 
aczął Andrzej Moh pó- 


ją bratanicę — z 
kornie. f 

— Na koszty podró 
nie-—rzekł minister i ujął za klucz, 
cy jeszcze w małej szufladce. - 33 -- : 
` — Jabym życzył zatrzymać ją przy so- 


ży: naturalnie dosta- 
tkwią- 


m ż 
"bie — odparł sucho Moh. 
Minister odwrócił się: - 
=u Dlaczego? ee paste 4: 
= Boi. bo Życzę sobie tego — odpowie- 
dział tamten z pokorną swoją miną. | 
— Załatwmy: to prędko, Mohl żona 
moja powiada, że ońa zawraca głowę mo- 
im syńom; *obiecałem to i ona musi wyje- 
chać. DOZ R ACRE 
-— Bkscelencya zechce mi wybaczyć, lecz 
musi mi pozwolić zatrzymać ją — odparł 
Ańdrzej Mob i znikł w małym swoim przed- 
pokoiku. Ra 
c Radca posiedział chwilę i namyślał się 
nad tem. Mogło się zdarzyć; że Moh bę- 
dzie robił trudności, lecz jeżeli «się tylko 
dochodziło do malej szufladki,: to się zwy» 


łubinu niebieskiego 70—80, żóltego 75—90, wyki 
czarnej 100—115; za 50 kilogramów: kuchu rze- 
pakowego 4.20—480, lnianego 6.00--6.60, otcąb 
pszennych 3,30—3.50, żytnich 3.70,-3.90, koni- 
czyny czerwonej 20—45, białej 25--55, tymotki 
15—25 m, | 


RENE 


PRZEMYSŁ I HANDEL. 


Worki dżutowe. Przemysł krajowy pozy: 
skał w r.b. nowe rozszerzenie, waźne zwłasz- 
cza pod względem jakościowym. Mamy tu 
na myśli fabrykę worków dźutowych pp. 
Hiellego i Dittricha, puszczoną w ruch przed 
kilku miesiącami w Błesznie pod Często- 
chową *).. EM z 
.. Dźut (nazwany takżę z niemiecka jutą), 
stanowi przędziwo z rośliny corchorus, po- 
dobnej : do konopi, lecz znacznie. większej, 
albowiem łodyga jej dochodzi do wysokości 
10 stóp,: przy sprzyjających zaś warunkach 
nawet do 15 stóp; grubość łodygi wynosi 
około 1 cala. Roślina ta przedstawia dwie 
odmiany: corekorus _ olitorius i corchorus 
capsularis, odróżniające się kształtem kwia- 
tów, które jednak w obu odmianach są żół- 
te. Uprawa tej rośliny odbywa się na o- 
gromnych obszarach w Indyach Wschodnich 
a mianowicie w Bengalu, gdzie dwa głó- 
wne czynniki sprzyjające jej rozwojowi, A 
mianowicie wilgoć i ciepło, w najdogodniej- 
szy jednoczą się sposób. - Rola nie jest tara 
sama przez się zbyt wilgotną, ale w porze 


ZIENNIK . ŁÓDZKI. 


| 


pielenie i dodając pracę około nawodnienia 
pól, zbiór (ścinanie nożami), moczenie, od- 
dzielanie włókien od rdzenia (przez nade- 
rwanie kilku włókien od dołu 1 uderzanie 
o pochyłą dóskę, nie wypuszczając z rąk 
ani łodyg ani naderwanych włókien), mycie 
otrzymanego w ten sposób przędziwa i su- 
szenie takowego, dziwić się wypada, se 
przędziwo dźżutowe jest tak taniem i objaś- 
nić to sobie można jedynie bajeczną tanio- 
ścią siły roboczej w Indyach. i 
Zastosowanie korchorusu w Indyach jest 
bardzo obszerne. Młode listki tej rośliny 
przyrządzają sobie mieszkańcy do jedzenia 


| 
| 


na sposób szpinaku, z łodyg zaś, po od.|i zupełnem wyprzedawaniei 


dzieleniu od nich włókna, grodzą płoty ko- 
szykowe lub wypalają je na węgiel. Naj- 
obszerniejsze zastosowanie znajduje jednak 
włókno tej rośliny, t. j. właśnie t. zw. dżut. 
Prawie w każdej chacie indyjskiej znajduje 
się kołowrotek 1 krosna tkackie do dźutu, 
W ogólności przędą tam naprzód powrozy 
i sznurki, a z tych dopiero wyciąganą jest 
właściwa przędza, z której wyrabiane są 
płótna domowe pościelowe, płótno pakowe, 
worki do ryżu i do cukru i t. pẹ, a na 
wschodniej granicy kobiety noszą wyłącznie 
tkaniny dżutowe. | | 

Nie ulega wątpliwości, że staranniejsza 
uprawa korchorusa mogłaby doprowadzić 
włókno dżutowe do wyższej cienkości. Tym- 
czasem przędziwo dżutowe zbliżone jest pod 
względem grubości a więc i zastosowania, 
do grubszych pakuł lnianych. Natomiast 
tw porównaniu z temi ostatniemi posiada 
idżut tę zaletę, że nie zawiera paździerzy, 
|skutkiem czego nadaje się lepiej do prze- 
PER: lub przewozu towarów, których 
i 


` 


Tanpamu emee, OO aaa 


zanieczyszczenie paździerzami nie jest po- towych obejść się. nia możemy. 


Nr. 205 


mę ane ij 


dowego obroty w tej gałęzi handlu poszły 
bardzo dobrze. Wprawdzie na podwyższe- 
nie ceny worków i t p. tkanin lnianych 
wpłynęły także inne okoliczności, zawsze 
jednak powiedzieć można, że cło od wor- 
ików dżutowych odegrało względem prze- 
| mysłu lnianego rolę opiekuńczą. Pomimo 
ego przywóz worków dżutowych z zagrani- 
cy bynajmniej się nie zmniejszył, W r. 
11888 przywieziono 99,000 pud. w r. 1884 
138,000 pud., tych worków. Oprócz tego 
przywieziono także w r. 1883 71,000, a w 
r. 1884 89,000 pud, worków lnianych, 
| Fakt ten w połączeniu z dobremi cenami 
n worków lInią. 
nych wyrobu krajowego, dowodzi, że prze- 
mysł lniany nie jest w możności pokrycia 
popytu na worki, a okoliczność ta nie mo- 
że być wytłómaczona niczem innem jak 
tylko brakiem dostatecznej ilości materya- 
lu surowego, służącego do wyrobu worków 
lnianych. Taki przedmiot jak worek, z 
przeznaczenia swego musi być możliwie ta- 
nim, skutkiem czego worki lniane wyrabia- 
ne są nie z czesanego lnu, lecz z paku, 
pakuły zaś są odpadkiem z pierwszych 
przeróbek lnu pozostającym. Ilość znajda. 


|jących się do nabycia pakuł, zależy zatem 


od ilości potrzebnego dła przemysłu lnu 
czesanego, a ta ostatnia ilość znajduje się 
pod naciskiem wzmagającego się coraz bar- 
dziej współzawodnictwa ze strony bawełny. 
Jeżeli dodać do tego z jednej strony wzma* 
gającą się potrzebę worków dla rolnictwa, 
przemysłu i handlu, a z drugiej — ostatnie 
dwa lata nieurodzaju na len, wreszcie za-- 
lety worków dżutowych i ich taniość, — ła- 
two zrozumieć, dla czego bez worków dźu- 
W tym 


deszczowej, kiedy rośliną wysunie się kilka; żądanem, np. zboża, wełny, mączki cukro-|stanie rzeczy chodzić już tylko może o to, 


stóp nad. ziemię i najbardziej potrzebuje 
ciepła i wilgoci, 


wej' i t p. Ta okoliczność w połączeniu 


i umiarkowane, przy wysokiej temperatu- | przędziwo to stosunkowo niedawno wpro- 
rze, skutkiem czego woda zatrzymywana | wadzone do przemysłu europejskiego, cieszy 
sztucznie na polach dźutowych, ogrzewa się się dziś ogromnem  rozpowszechnieniem, 
niekiedy do 40° ©. Przygotowanie roli pod | Trudności techniczne, jakie nastręczało zra- 
uprawę korchorusa, nie wymaga wiele za-|zu mechanicżne przędzenie dżutu, zostały 
chodów—wystarcza zoranie a następnie po | wkrótce pokonane i obecnie Anglia (mia- 
zasiewie zabronowanie pola. Zważywszy je- |nowicie w Dundee), Francya, Niemcy i 
dnak, że dopóki roślinka nie dojdzie do | Austrya posiadają liczne fabryki tkanin i 
pewnej wysokości, koniecznem jest staranne | worków dźutowych, które stały się już dziś 
ROR niezbędnym przedmiotem w przemyśle i 


ażeby worki lniane zamiast Sprowadzania 


padają tam deszcze częste z wielką taniością -dżutu była powodem, że | takowych z zagranicy, mogły być wyrabia- 


ne w kraju, co jak wyłuszczyliśmy powyżej, 
nie może być w pewnym zakresie z usz- 
czerbkiem dła przemysłu lnianego, ale owszem 
stanowi konieczne jego uzupełnienie. 
Pierwsza fabryka worków dźutowych w 
państwie rosyjskiem założoną została w o- 
kolicach Petersburga. Do Królestwa jednak 
worki z tej fabryki dochodzić nie mogą, 
gdyż przedmiot tak tani nie może wytrzy- 
mać kosztów tak odległego przewozu. Z 


8.121/,; Chełm | 


+) W fabryce błesznowskiej pierwotny jej za- 
łożyciel urządził tkalnię wyrobów lnianych, która 
po nabyciu jej przez pp. H.i D. wr _ z. pusz- 
czoną została w ruch i prowadzoną przez kilka 
miesięcy, zawsze jednak z zamiarem przerobienia 
jej na inną, albowiem z góry można było przewi- 
dywać, że druga tkalnia mechaniczna płócien. w 
kraju opłacać się nie może, eo też się sprawdziło 
i fabryka w Blesznie stopniowo przerobioną została 
na fabrykę worków dżutowych. Umyślnie wspo- 
minaray tu o tem,przy nabycin bowiem. fabryki błesz- 
nowskiej przez pp. H. i D., kołatały się po pismach 
wiadomości, jakoby Zyrardów uniemożliwił pierwo- 
tnemu założycielowi pomienionej fabryki puszeze- 
nie jej w ruch, przez wykupienie wszystkiej (sie) 
przędzy lnianej, a i teraz jeszcze spotkaliśmy w 
„Gazecie Rzemieślniczej“ wiadomość, przez kores- 
pondenta z Częstochowy podaną, jakoby przyczynić 
się do tego miało zakontraktowanie przez Źyrar- 
dów wszystkich plantacyj Inu w kraju. Pomijając 
tę okoliczność, że takich plantacyj w kraju niema, 
że len kupuje się zawsze jako gotowy towar i że 
w Błesznie nia było wcale przędzaini lnu, tylko 
.tkalnia, fakt zwinięcia przemysłu lnianego w Błe- 
sznie przez p, H. i D. najlepiej dowodzi, że druga 
fabryka wyrobów lnianych „w kraju nie byłaby 
miała pówodżeBia, ` ; 3 


ło-to, że teraz przypuszczalnie nastąpi sce- 
na: z panią ministrową,  . = o0 oo 
„Mały, zahukany sekretarz w ekspedycyi 
odpokutować: musiał za zły humor ministra; 
nawet naczelnikowi biura Jerzemu Del- 
phin' dostało się i wieść o nieukontentowa- 
niu ministra rozeszła się szybko po całem 
ministeryum. —— z 

„Bzeptano, biegano i naradzano się o 


d 
biurka do biurka; przerażające przepowie- 
dnie o dymisyi i degradacyi przelatywały 
od kałamarza do kałamarza i każdy po 
cichu s | 
grzechów. =. 
Tylko Andrzej wszech 
chem 'prześlizgiwał się w filcowych swoich 
trzewikach i wszyscy spoglądali nań, iza- 
niechawszy na chwilę „pracy,” gdy tak ta- 
jemniczo i zamknięty w sobie, przechodził 
z siwemi- spadającemi na kołnierz -wło- 
sami. | 

. Minister nie omylił się w obliczeniu swo- 
jem. Zaledwie małżonka go ujrzała, za- 
pytała się: — Cóż? załatwione? EE 
"Minister skrzywił się cokolwiek, nim od- 
powiedział.. Małżonka jego była jedyną 
istotą ze wszystkich, która niepozwalała mu 
się traktować z góry tonem dyplomaty. 
Dlatego wołał odpowiedzieć: — Nie, mówiąc 
otwarcie; słuchaj, nie mogłem tego jeszcze 
przeprowadzić, ale... 200000 | 
—' No, a dlączegóż to nie? 

— Moh 'nie chce; tak, nie chce ode- 
słać jẹ | | | 
— Moh — ciągłe ten Moh! zawołała pa- 
ni ministrowa guiewnie, — jeżeli Moh nie 
chce, stajesz i niewiesz co powiedzieć. Mo- 
źnaby niemal sądzić, że w ten lub inny 
sposób trzyma cię. w «swej. mocy, tak, że 
nie śmiesz nawet odezwać się przeciwko nie- 
mu. AEO NE E Í 
_— Hahaha —— biedny Moh! śmiał się mi- 


handlu. Podobnież i w Stanach H 
czonych przemysł dżutowy bardzo się roz- 
winął, w szczególności zaś wyrabia się tam 
bardzo wiele płótna do pakowania baweł- 
ny — z pośledniejszych gatunków dżutu. 
Najmniejsze widoki zdawał się mieć 
przemysł dżutowy w państwie rosyjskiem, 
z powodu obfitości przędziwa lnianego, któ. |nadmieniliśmy, zaledwie od paru miesięcy, 
rego, jak wiadomo, znaczne ilości wywożone |wyrabia juź jednak znaczne ilości worków 
są zagranicę. Tymczasem już od lat kil-|dżutowych, które cieszą się bardzo dobrym 
kunastu worki dżutowe, zwłaszcza angiel-|zbytem. Składa się ta fabryka z przędzal- 
skie, przybywały corocznie do Rosyi, mia-|ni, tkalni i szwalni, w urządzeniu których 
nowicie do gub., południowych. Zaniepo-| znalazły zastosowanie najnowsze ulepszenia 
kojeni tem przemysłowcy z gub. wewnętrz-; techniczne w tym zakresie. Ze względu na 
nych wyjednali przed kilku laty dosyć. wy-|odnośne wzmianki w niektórych pismach 
sokie cło na worki dżutowe. Wkrótce po-|nadmieniamy także, że oprócz kierownika 
tem cena worków lnianych i takichże gru-|technicznego, który dla braku krajowca 
bych tkanin podniosła się znacznie i dojspecyalnie obeznanego z przędzalnictwem 
dziś dnia trzyma się na dosyć wysokim po-|dźutu, musiał być wzięty z zagranicy i je- 
ziomie, przy bardzo dobrym zbycie, jak te-|dnego korespondenta specyalnego, wszyst- 
go dowodzi ostatni jarmark w N. Nowo-|ikie inne posady administracyjne i techni- 


tegoź powodu worki dźutowe angielskie 
przywożone do nas z portów m. Baltyckie- 
go i Północnego drogami żelaznemi wypa: 
dały stosunkowo drogo. Dla tego też przy- 
swojenie naszemu krajowi tej nowej gałęzi 
przemysłu uważać należy za pożyteczne. 
Fabryka w Błesznie działa, jak to juź 


kle wszystko wyrównywało. "Najgorsze by- 


prawdzał spis wszystkich. swoich: 


mocny, z uśmie- | 


|grodzie, gdzie według sprawozdania urzę- 


nister, lecz śmiech nie szedł mu jakoś od 
,serca i skwapliwie wyglądał oknem, odpo- 
wiadając:— Jeśli ci rzeczywiście tak na 
jtem zależy, żeby tę dziewczynę oddalić, to 
naturalnie się to zrobi; mogę poprostu roz- 
kazać Mohowi. kox s 

— Czyż nie wydaje ci się już wreszcie na 
czasie użyć swojej władzy, kiedy ją posia- 
dasz wszędzie? Nie wiesz, jakie Jan popeł- 
Dia głupstwa, Alfred opowiada setki szcze- 
gółów. l 

— Przepraszam cię! — lecz o ile ja mo- 
głem zauważyć, to Alfred przynajmniej 
równie często zachodzi do mieszkania szwaj- 
cara, jak Jan. 
— Więc tak, cóż na tem należy? Alfred 
|rozsądny — człowiek światowy! Jeżeli się 
umizga. do prostej dziewczyny, to wiemy co 
to znaczyć ma, ale Jan! Tyś nigdy nie 
zrozumiał, jak niebezpiecznym jest jego u- 
sposobienie, jaki on niewymownie ograni- 
czony — mówiąc między nami. Jak mu 
coś utkwi w głowie, to jest w stanie po- 
pełnić największe głupstwo; nie zdziwiłoby 
mnie nawet, gdyby nam którego dnia po- 
wiedział, że się chce ożenić z taką. ko- 
bietą. l 

— Ależ, 
ijakže 


i 


| 


„najdroższa Adelajdo, proszę cię, 
możesz pomyśleć o czemś podo- 
' bnem! „Coś podobnego naturalnie stać się 
(nie może, w żadnym razie! 

.— Tak, tak, doświadczyłam już wiele 
podobnych rzeczy, — odparła pani mini- 
strowa; — dopóty się mówi: to niemożliwe 
aż szkoda się stanie, i odrazu siedzi się w 
skandalu po nad uszy. Nie, temu zawczasu 
tamę położyć trzeba, takie jest moje zda- 
nie, E 1 precz z nią — brzydka» ruda dziew- 
a a elib się, Danielu, jaki strasz- 

— Wiesz jednak, że i Alfred 

„Znowu mi wr 

go nigdy nie cier 


... 


acasz z Alfredem! 
piął, Alfred ma 


e — Tyś 
w sobię 


czne, nie wyłączając kierownika tkalni, któ- 


a A a 


roba kandydata Eriksena bardzo jest diu- 
gotrwałą. 

Es Ale Hilda? — gdzie jest panienka, 
mademoiselle? — zapytała się pani mini- 
strowa. | 

— Panienka 


elu! — szepnęła pani 
wa. — Przebiegła dziewczyna za 
a teraz wdzierać się takže w łaski sio 


1 


jcoś artystycznego, jak wielu w naszej ro- 
dzinie. Rude włosy, odbijające 6d białej 
cery — lub coś w tym guście pociąga go. 
Zresztą — sądzę, żeś ty w tym wieku tak- 
że tak wybrednym nie był — co? 

„Argument ten był ciężką artyleryą pa- 
ni ministrowej, zawsze rozstrzygającą wal- 
kę; nadto właśnie proszono do stołu. 

— Gdzie Alfred? — zapytał minister, 
gdy zobaczył, że tylko gospodyni była obecną 
w pokoju jadalnym. 

— Alfred! biedny chłopak! On nie przyj- 
dzie na obiad, — odrzekła małżonka, — był 
tu przed obiadem i mówił, ża z ministe- 
ryum natychmiast chce pójść do Briksena, 
wiesz do swego przyjaciela, kandydata Erik- 
sena, który tak ciężko choruje. gw 

Minister w myśli uczynił uwagę, że cho- 

zaraz przyjdzie, — odpowie- 
działa gospodyni, — RR żeby ją ZARA. 
domiono jak będzie nakryte, jest na dole 
w mieszkaniu szwajcara! 

| — Błyszysz, Danielu! 

ministro 

Czyn 

stry. 

: o 2 przyszła, o opowiadać 
owej przyjaciółce, Krystynie, 

z Rata krótko Ja odprawiła, a gdyi 

milk A ojca nie miała zachęty — za 

„ I wszyscy z 

jedzenia — p 

powszedniego. 


achowywali milczenie podczas 
onury, nieponętny obiad dnia 


| 


(Dalszy ciąg nastąpi). 


Nr.205. 


umyślnie wysyłany był zagranicę, zajęte są.| wadził szczęśliwie charakter łatwowiernego, 
przez polaków; robotnicy zaś =s% prawie| dobrodusznego. męża, -ale w. czwartym nie 
bez wyjątku polacy. => - |... |umiał zachować miary w wybuchach; pan 

Zamykając tę wzmiankę, mającą charak. | Zarzycki był w roli Fromonta bezbarwnym, 
ter przeważnie informacyjny, dodajemy jesz-| a ‘p. Jarszewski (Franciszek Risler) zama- 
cze dla wiadomości tych, kogo to obcho-|lo stanowczym a zanadto ckliwym. Wo- 


dzić może, że sprzedaż worków: dżutowych | hec'ttudności nagromadzonych :w roli Sy- | 


z Błeszna odbywa się w Żyrardowie''i 'w|donii, okazała się: panna Niesiołowską naj- 
składach żŻyrardowskich: * w: Warszawie, w zupełniej bezsilną; imponowała otoczeniu 


Łodzi, w Lublinie i t p. Zaznaczamy strojem, ale ten oczywiście gry zastąpić nie | 


OO a i O WT O 


KRAJOWA I ZAGRANICZŃ A. 


także osobliwość tego przeniysłu, polegającą | mógł. Daleko lepiej wypadły role muiej- 
kupowane jako towar gotowy w większych |sztukę; zasługa przypada. tu- pani- Jezier- 
ilościach, lecz: na zamówienia, które zejskiej, pp. Idziakowskiemu, Śwaryczewskie- 
wczesne. tala oklaskami i obdarzyła” kilkoma: :pię- 
| PORZERERARE /knemi bukietami za talent i pracę staran- 
Kronika ; Łódzka. |. (©) Dziś w teatrze: letnim" p. Sellina. od- 
(—) Dezynfekcya w Łodzi urządza się od mej pod dyrekcyą.p. Grabińskiego. na ko- 
niejakiego czasu w sposób zastanowienia |rzyść < straży ogniowej .ochotbiczej, Ze 
dy, czy: też” lenistwa stróżów. domowych, |chód, spodziewamy: się, iż teatr będzie prze- 
ustało (za-wyjątkiem..kilkunastu. .domów)|pełniony. Krzesła prawie wszystkie roz- 
gorszem, jest, zaniechanie czyszczenia ryn-|pp. Modrowa, Edwarda Kisnera, R. Wer: 
sztoków, gdyż czyszczeniem nie można na-|gana, Augusta Richtera, Therna, Kittela, 
na bruk.. Przy wielu. domach, aby nielcukierni p. Wiistehubego. Bilety do am- 
zwracać uwagi; wymiafańie błota odbywa |fiteatru sprzedają się u p. Rampolda i w 
wychodzi. Tak- czy tak — powietrze jest | krzeseł znajduja się u p. Rampolda. 
Zaprzestano nawet posypywania proszkiem "a JE | 
karbolowym brzegów rynsztokowych. Nie- 
„praktykuje się znów wywożenie ekskremen: |. dak» N 
tów pomiędzy godziną 10 a 1l wieczorem, |  —— Nowe pismo. © W Kielcach podobno. 
a znużeni całodzienną „spieką. mieszkańcy |czyni starania p. Zygmunt Grabowski. Za- 
pootwierali okna "dla zaczerpnięcia chłodu | mierzone-pismo ma być dziennikiem infor- 
(—) W wystawie konfekeyj, jaka ma się| datek tygodniowy, poświęcony sprawom rol-; 
nictya i przemysłu. : 
kłady przemysłowe scheiblerowskie. —: Z a k partanient me- | 
.(—) Sprostowanie. „Gazeta Polska,“ po- | dyczny będzie 'roztizygał wkrótce ważną: 
p- t. „Przez kobigty,* <- wspomniała, iż; po- | ne. do zawodu aptekarskiego w charakterze.. 
wieść ta jest ódbitką z naszego pisma. |prowizorów i ich pomocników.  Kwestya: 
sposób, iż. książka ta drukowaną była w|ra ukończyła kurs farmacyi w Antwerpii, 
drukarni naszej, jednakże. wcale nia jest|zwróciła się do. departamentu medycznego, : 
(—) Z powodu fiedostatku wody na Sta- |w jednym z uniwersytetów rosyjskich, a na- | 
e` rzeđaż | stępnie do praktyki aptekarskiej w chara- 


na tem, że worki dżutowe nie -mogą byćļsze i takowe :podtrzymywały poniekąd 
względów technicznych * muszą być- dość |mu;i benefisantce,. którą publiczność powi- 
ną. Teatr był prawie pełny. £. K. 

5 będzie się przedstawienie trupy dramatycz- 
godny." Czy to z powodu oszczędzania wo-|względu: na cel, -na jaki: przeznaczono. do- 
skrapianie 'eliodników. < Ale mniejszą o t0;|lrupiono. Biletów. wejścia można dostać u 
zwać wymiatania z nich błota cuclinącego |Schmoflera, w redakcyi „Dziennikać i w 
się nocną porą, co ostatecznie na jedńo|naszej redakcyi. Pozostała niewielka ilość 
nieznośne. -I to nazywa się .dezynfekcyą, |: 
zależnie od tego wszystkiego, od paru dni): 
kiedy na ulicach panuje ruch `w najlepsze, ma wychodzić nowe :pismo. -O . koncesyę 
1 świeżego powietrza!... i -| macyjno-ogłoszéeniowym i zawierać ma do-| 
odbyć w Warszawie, przyjmą udział za- rzemysłu, | o 

— Kobiety aptekarki. Departanient me- 
dając ocenę powieści Guy de:Maupassanta | kwestyę: czy kobiety mogą być dopuszcza-. 
JWiadomość powyższą. prostiijemy “Ww ten | powstała stąd, że pani Joanna Focht, któ- ` 
odbitką z felietonów naszego pisma. z prośbą 6 dopuszczenie . jej do. egzaminu; 
rem Mieście, wżźmogła się tum spr 


wody sodowej. Niemal co drugi dom stoi | kterze prowizora. « Dotychczas w Rosyi nie 
w bramie -lub óbpk,. zwykła. paka, a na |było jesźcze ` kobiet-aptekarzy. u 
niej syfony, szklanki, soki ‘i miseczka do | strony dzienniki doniosły, że panna Józefa 
` popłukiwania. nączyń, z wodą «pełną. kurzu | Biegańska, polka, „która. przed rokiem u-, 
1 śmieGia.-- 0 S3 3 020 464, > |kończyła w Zurychu wydział farmaceuty- : 
(2) Świsławki:* Wiele „fabryk tutejszych | czny, wskutek decyzyi departamentu medy- | 
posiada: odpowiednio. urządzone . świstawki | dycznego, będzie składała egzamin- w`uúni- | 
w celu alarmowania straży na wypadek.po-| wersytecie kijowskim na stopień prowizora , 
żaru. Otóż niektóre fabryki używają tych | farmacyi. KE OSA 
świstawek nawet wtedy, kiedy pożaru wca+|-.— Wypłacono pożyczek w dyrekcji szcze- 
le niema. i w ten sposób. zupełnie; niepo- | gółowej piotrkowskiej od dnia 13 lipca do. 
trzebnie niepokoją mieszkańców oraz stra-|dnia 13 si - 64, 
żaków. 0 og waj 0000000 1, wicie: do rąk, właścicieli; 25,500 rs.. wie- 
(—Y Model kaplicy. "Od roku przeszłego |rzycielomi' 84,100: rs.,: pozóstało ` w depo- 
na cmentarza budowaną jest z wielkim ko-j zycie, 4,700. rs. «Wogóle dotąd wypłaciła : 
sztem, bo z kamienia ciosowego, kaplica na dyrekcya pożyczek ..seryi piątej 1,645,750 
grobie: Karola Scheiblera.: Dla: okazania | rubli, |. || WETA: 
jak owo dzieło sztuki „wyglądać będzie po| = Trzęsienie ziemi w Gdańsku. Dnia 24 
ukończeniu, ' kierujący nim baudownićzowie|ż. m. około. godziny wpół do piątej z ra- 
zamówili w Warszawie «modele gipsowe, |na ' uczuli „mieszkańcy zachodniej części: 
wykonane wedłe.planów.:.. ©  /.. © |Gdańska i przyległyth okolic trzęsienie zie- 
| mi. W szpitalu miejskim szczególniej zau- 


—-) Pożar. Onegdaj o godzinie drugiej |mi. V | im szeż 
ME dolina. ogień "w osadzie ważyli lekarze, urzędnicy i niektórzy. cho- 
młynarskiej na Kowalszczyznie. Spaliły |rzy, że po huku podziemnym zaczęły się 
się zabudowania gospodarskie wraz z do-|nagle chwiać łóżka, szafy, krzesła, a jeden 
mem mieszkalnym. Przy ogniu czynną by-|z chorych zaręczał, że wstrząśnićnie by-. 
ła straż, ogniowa. scheiblerowska, której po: ło tak. gwałtowne, 
kilku godzinach pracy udało się pożay stłu-| wypadł.. > ; R = 
mİ. © e 2 5 23. «6 „.]|  — Z Grodya donoszą, iż tam od półtora 

(—) Wzmiankę o koncercie odbyć się ma- miesiąca panuje „stała pogoda, upały we; 
jącym; w teatrze Vietótia w sobotę, winni- | dnie dochodzą do 35 R. | NR | 
Śmy uzupełnić w ten sposób, iż będzie toj — Szkoła junkierska piesza w Warszawie, | 
rodzaj wieczoru, na: którym p. M. Bordy-j będzie zamkniętą z końcem roku 'szkolne=| 
czewski popisywać się będzie jako kupleci-|go 1887/8. | 
sta i deklamator. Szczegółów afisz nie za-| '— Straż ogniowa „warszawska otrzymała | 
wierna = wy aż an I «w tych dniach drabiny rozsuwane, sięgają- ; 

(—) Z teatru. -Przerobiona .z powieści | ce do wysokości szóstego piętra. | 
obyczajowej Alfonsa Daudet'a komedya b-| — Pan Texel, wspólnie z jednym z restau- 
aktowa „Fromont: junior i Risler senior” |ratorów warszawskich, otrzymał pozwole- 


ukazała się we wtorek na. scenie, teatru | nie na otwarcie teatru polskiego w Ode- 
Kuryer Codzien- 


iż o mało z łóżka nie; 


t 
+ 


i 
letniego, na benefis panny Ireny.Sznebelin.. sie, jak się dowiaduje. y 
Treść: sztaki* znaną: jest dostatecznie ćzy-|ny.” = RDW 
telnikom.- Powieść, w przekładzie polskim - Pożyczka premiowa. „Na odbytem wi 
drukowaną była w swoim czasie. w. „„Kło-| poniedziałek losowaniu pożyczki „premiowej | 
sach“ i w „Gazecię "Polskiej", — przero- | Ll-ej eniisyi, z roku 1886, główne wygrane 
bioną z powieści komedyę grało w Łodzi | padły jak następuje: — RZE 
przed paru -laty towarzystwo. dramatyczne| Rs. 200,000 na ser. 2,690 nr. 20; rs. 
poznańskie, a w roku zeszłym towarzystwo | 75,000 na ser. 1,348 nr. 18; rs. 40,000 na 
exla. Jak: w każdej przeróbce, tak też .i|ser. 11,016 nr. 2; rs. 25,000 na ser.. 3,261 
w tej komedyi jest sporo dyalogów rozwle-|nr. 54. = o. RAM 

kłych, których skrócenie wypadłoby na.ko-| Po rs.. 10,000. ser. 8,909 nr, 
rzyść akcyi. Dla gry aktorskiej „Fromont 9,300 nr. 22, ser. 9,366 nr.. 36. l 
junior i Risler senior" przedstawia mate-| Po rs. 8,000-ser. 7,994. nr. 24, ser, 6,249 
ryał dość wdzięczny; wątek dramatyczny | nr. 36, sor. 8,222 nr. 5, ser. 13,059 nr. 4, 
potęguje -się od drugiego aktu, a w Czwar< Ser. 10,908 nr. 9. - RPO M 

tym: dosięga punktu «kulminacyjnegó, spro- Po rs. 5,000 ser. 19,823 nr. 6, ser. 13,645 
wadzając sceny : wielce ,efektowne.  Przęd- | nr. 45, ser. 3,460 nr. 45, ser. 7,051 nr: 37, 
stawienie wtorkowe wypadło. wogóle słabo, ser. 18,67 9 dr. 44, „Bet, 8,926: „nr, 9, ser. 
a to z powodu, iż role główne nie znala- 16,866 nr: 18, ser. 2,711 nr. 22. <- 

zły dobrych przedstawicieli, jakkolwiek wi- Po rs, 1;000 ser, 7,860 nr. 39, ser. 18,805 
doczną była ich praca. Risiera grał pan fnr. 8, ser. 16,865 nr. 29, ser. 4,026 nr. 38, 


—— 


48, ser. 


DZIENNIK ŁÓDZKI. 


1 


Z drugiej 


erpnia r. b. 64,300 rs., a miano- 


ser. 12,544 nr. 33, ser, 
2,076 nr. T, ser. 8,715 nr. 2, ser. 8,546 nr. 
31, ser. 12,175 nr. 49, ser. 1,886 ny. 30, 
SGL. 11,312 nr. 22, gar. „9,517. "Dr. „By Ser. 


TO DIENT 41, ser. 12,569 nr. 38, ser. 6,559 


nr.--28; -88r. 9,864. nr, 17, ser. 5,457 nr. 30, 
ser. 2,523 nr. 30, ser 9,378 nr. 38. 


TELEGRAMY. 


„Moskwa, 14 wrżeśnin. Mówiąc: o wybo- 
rze przyszłego księcia bułgarskiego, oświad- 
czają „Moskowskija wiedomosti:” Kongres 
berliński przewiduje : ewentualność wyboru 


księcia, o ile- się nie pokaże, że będzie po- 


trzeba księcia bułgarskiego -po prostu mia- 
nować, nie pozostawiając. wyboru samowo- 
li „bułgarskiego zgromadzenia narodowe- 
go, ale oddając go uchwale mocarstw, w 
których koncercie tkwi znowu główna tru- 
dność. ORZESZE 
- Sofia," *14 września. : W odpowiedzi na 
telegram z powinszowaniem z okazyi Imie- 
nin Najjaśniejszego Pana, Jego -Cesarska 
Mość raczył rozkazać tutejszemu. konsu- 
lowi rósyjskiemu, by wyraził podziękowa- 
nie rządowi, duchowieństwu i przedstawi- 
cielom ludności. Najjaśniejszenu Panu po- 
dobało się również. wyrazić nadzieję, że 
Bulgarya, której pomyślność Jego Cesar- 
skiej Mości tak bardzo leży na sercu, bę- 
dzia umiała zabezpieczyć u siebie . dobro- 
dziejstwa porządku i spokoju, których tak 


'niezbędnie potrzebuje. . W. odpowiedzi : dọ- 


dano jeszcze, że czem. więcej Bułgarya da 
dowodów, że stanąć może na wysokości 
zadania, tembardziej wzmocni się. życzliwa 
opieka Jego Cesarskiej Mości.. 

. „Londyn, 14 września. 
stał nie anglelskij konsul jeneralay w So» 
fi, Lascelles, lecz były pełnomocnik do 
spraw angielskich w Sofi, Stewens, 

© Paryż, 14 września. *'„Republiqne”. twier- 


dzi, że Anglia, aby poruszyć Turcyę,'przed-|.- 
jej nieuniknioną- konieczność beze 


stawiła 
warunkowego zajęcia Egiptu. - 


na cholerę wzrosła.. Zwołana komisya sa- 


nitarna nadzwyczajba,. zarządziłaj utworze- |. 
nie.częsówych, oddzielnych szpitali dla u- 


bogich chorych: 


"QSEAYNIE WIADOMOSC mAROLOWE, | 


Berlin, 14 września. Wobec braku wia- 
domości politycznych, któreby mogły wy. 
wołać nowe przygnębienie i pod wpływem 
doniesień o mocnem* usposobieniu rynków 


zagranicznych, giełda tutejsza” rozpoczęła 


dzień dzisiejszy :w nastróju; o tyle lepszym, 
że kursy papierów spekulacyjnych wzniosły 
się po większej, części ponad poziom. osta- 
tni. Ponieważ jednak: spekulacya starała 
się zachować postawę: ściśle wyczekującą, 
przeto: panowała w interesach zupełna ci- 
sza. Kursy wszystkich pożyczek rosyjskich 
postąpiły w kierunku zwyżkowym, także 
ruble poprawiły się. nieco. Na giełdzie 
zbożowej ruch był dziś bardzo mały, noto- 
wania uległy dosyć znacznej obniżce. : 


Petersburg 13 września. Wykaz banku państwa z d. 
13 września. Stan kasy 134,790,231 ubyło 1,431,907), 
weksle zdysko ntowane 19,474,418 'ubyło 37,314), za- 
lieżki na papi ery publiezuce 2,403,745 (ubyło 27,074); 
zaliczki na akcye i oblig. 11,816,261 (ubyło 7,475); ra- 
chunek bieżący ministerynm finansów .656,731,867 
(przyb. 2,040 425); inne rachunki bieżące 66,762,159 
(ubyło 3,995,088); zastawy oprocentowane 27,950,926 
(przyb. 73,528). i i ak 

Petersburg, 13 września. Weksle na Londyn 2331), 
M pożyczka wschodnia 995, III «pożyczka wscho- 
Ania 9937, 60, renta złota 185, 50%, listy zestre- 
wne kred. ziemsk. 159, akcye banka rosyjkiero 
dla handln zagranicznego 3388, banku. dyskan to- 
wego petersburskiego 773, warszawskiego 812, 
petersburskiego banku międzynarodowego 494. ` 

Barlin, 14 września. ` Bilety banka - rowyjskiago 
ojus 57,10, 5°), pożyczka wschodnia Il em. 60.50, 

l amisyi 60.40, 40), pożyczira z 1880 r. 86.70, 50% 
lisy zastawne rosyjskie 97.00, kupony catna 324,40, 
50/9 pożyczka premiowa z 1864 roku 147.00, takaz z 
1866 r. 138,00; nkeyo banku handiowego 82.75, dy- 
akontowego 74.10, dr. żel. warsz. wied. 287,76; ak- 
cye kredytowa nustryackie —,—, nejnowsta pożyczka 
rosyjska 98.75, 60), renta rosyjska 113.10, dyskonto 
30, prywatna 17/5 Ya- 

Londyn, s14 września. w 
pruskie 40], tousole 104, tarac. konw, 1318/,,, rosyj- 
aka poź. z 1878 r. 977); d'h renta złota. węg. 
8515, egipska 7837, banka ottomańskiaepć 91!j6. 
lombardy 875, ukcyn kanalu  uuezkiego 49, 
mocno, . OAM 

Warszawa, 14 września. Targna placa Witkowakie- 
go. Pszenica sm.i ord. ———, pstra i dobra .—— 
—, bista 600—605, wyborowa 630—670, żyto 
wyborowa 470—49), Średnie ——455,  wadli- 
we ———.; jęczmień 2i4-orzęd. 876—400, owies 250 
—300, gryka — ——, rzepik letni ——-——, zimowy - 
—, rzepak raps zim. —-———, groch polny ————, 
GalT, ————, fasola za korzee; kaszą ja- 
gilang. ———, jęczmienna. ——,,grycz. gruba — 
— —— sza pud, Dowieziono pszenicy 750, ży- 
ta. 300,. jęgczzaienia —, owsa 300, grochu poinego 
-—— KOTGy.:-;  : EE EEE SOB A 

. Warszawa, 14 września. Okowita 785/, z akcyzą po k. 
3h. Stosunek garnca do wiadra 100—307!4. Hurt, 


my nm PT a 


mm ameman eenen m 
EA 000000, 


ry dla wykształcenia się w tym zakresie | Puchalski i w pierwszych aktach. przepro- ser, 9,612 -BE. 12, 


Wezwany tu z0- 45) 
| LICYTACYE W GUBERNI PIOTRKOWSKIEJ. 


'/Peszł, 14 września. Liczba zapadających 


196.90; Ef, listy zastawne 61.60, 40), listy likwida- | 


półndnie. Konsole 1008/45, 


3 


mm 


Skład va wiadro kop. 8148—8175, za garn. 266 
266. Szynki za wiadro kop. 8271—8301, za garniso 
kopiejek 269—270 (z dod. na wysohn. 24). . 

Berlin, 14 września. Targ zbożowy. . Pszenica 
ospale, "w. miejscu . 148 —170,- na wrz.—, na. wrz, 
paź. 1621, na paź. list, 1524, na list gr. 1543/,. 
na gr. st. ——, na kw. mj. 1623. Żrto niżej, 
w m124-181, na wrz, —, na wrz. paź. 127%]; 08 paź. 
list. 1273/,, na list. gr. 1273, na gr.st.—, nast. lt, 
—,na lt. mr. —, na mr. lew. —, na kw. mj. 132, 


| cezmień w m, 117-180. Owies niżej, w m. 108 
|-748 na wrz. —, ua- wrz- paź. 1093/,, na paź. list. 


10837, na list. gr. 1083/,,nagr. st.—, na at. lb. —, na 
'kw.gfmają 112. Hroch warzelny 160—200, pa- 
ateway 185—145, Olej ininny w m.—, rzepakowy w 
m. b. baez. 42.8.  Okowita w m.baz hacz. 39.2. 

Szczecin 14 września. Pazanica bez zmiany; w m, 
150—157, na wrz, paź, 156.00, na kw. maj 164.50 
Ayto bez zmiany,w ra. 118-121, na wrz, paź. 124.00, na 
kw. maj 129.00, Olej rzepakowy cicho, ua wrz, 
paź, 42.60, na kw.maj 44.00, Spirytns mocno, w m. 
39,40, na wrz. paź. 38 90, na paź. list. 39,20, na kw.. 
mej 40.60. -Ołej skalny oclony w m. 10.75. B= 

Królewiec, 14 września. Targ zbożowy. . Pszenica: 
kóz zmiany. Żyto spokojnió, w miejscu (120 f. 2000. 
funt. et.) 112.50. Jęczmień cicho. Owies bozjzmiany. 
w miejscu 2000 f. ct. 108.00. Groch biały (2000 f. ceł), 
130.00. Spirytus 100. litr. 10005 w m. 41.60, na 
sier. 39.50, na wrz. paź. 41.25; gorąco. - z 


Londyn, 13 września. Cukier Havana Nr. 12 nomi- 
nginie 11, cukier burakowy 111/,; mocno. 

Londyn, 18 września. Targ zbożowy. Pszenica 
spokojnie, ceny niezmienione, obca pszenica sła- 
biej, mąka, kukurydza i jjczmień leniwo, jęcz- 
mień słodowy mocno, owies 1/,—1/, sz. tańszy niż 
przed tygodniem. ' /': | 

Londyn, 13 września. Na wybrzeżu odarowano dziś 
6 ładuuków pszeniey;fpogoda piękna. | 

'Glazgów, 14 września. Surowiec. Mixed numbers 
warrants 393sz. 5 | 

Liverpool 13 września. Sprawozdanie poorątkowe. 
Frzypuszczalny obrót 10,000 bel; stale. Dzienny 
dowóz 6,000 bal. ` OŚ Sz rż 

Liverpool 13 września. Sprawozdanie końcowe, Obrót 
10,000 bał, z tego uaepekalacyg a wywóz 500 bel. 
Amerykańska stale  Suraty spokojnie. Mid- 
dling amerykańska na wrz. 89], na wre. paź. 
Bl na list. gr. 453/,,, na gr. st. 453/,,, na st. lt. 

A P. z 

„ New-York, 13 września. Bawełna 491, w N. Or- 
learne 87/,. Olej skalny ratinowany -709/, Abel Test 
655, w Filadelfii 654. Surowy olej skalny 57, Gerty- 


p. 


fikaty pipe line623 c. Mąka 8 d. — c. Czar- 
ona pszenica ozima w miejscu 88 ©, na wrz. 
87'i C, na paź. 88 ena list. 895% e. Kukury- 


dza (nowa) 501/3: Cakier (fair refining Muscovad 38) 
b+, Kawa (fair] Rio) 111). Łój (Wilcox) 7.65. 
Słonina 7!/,. Fracht zbożowy 31, 
Jawna zapasy pszenicy 44,872,000 buszli, ku- 
kurydzy 13,634,000  buszli. . Dod >, 


— 10.(22) września na komorze w Niezdarze, . 
na sprzedaż skonfiskowanego spirytusu, . od Bumy 
587 rs. 26. kop. K | 

„m 15 (27) września w urzędzie powiatu brze- 
zińskiego, na 3ch-letnią dzierżawę dochodów z by- 
dłabójni w m. Tomaszowie, od sumy 1,441 rs. 50 
kop. rocznie. ` SEM SEE SE 
| TELEGRAMY GLEŁDOWA.. 


> Z A a a a 


a E T Z dnia 14) Z dnia15 
Giełda Warszawska. BAL 
: Łądanozkońcam giełdy. . 
Za weksle krótkqterminowa i . 
łaa Berlin za 100 mr. . . „| 51— | -50.90 
„n Londyn, 1. b. . .-. 10.38 | 1031 
n» Paryż „100 fr. 2 . «1441.20 |-41 10 
» Wiedeń”, 100 -A.::._ . -| 8260: | 8240 
___ Za papiory państwowa: 
Listy bikwid: śr. Pol. daże +—.| 93:90 | 93.90- 
Ros. Poż, Wschodnia ~: . |1100.—  |100,— 
Listy Zas. Żiem, z.69 r. Ser L 100.40 | 100.40. 
lam,» Ser UdolVY .|100.40 110040 
Listy Zast. M. Warsz. Jer $ ` 99.50. - ;- 99:40 
non ”» n» H 98.80 98.70 
n n »o w iT ; 98.—- 97.90 
i S 97.90 97.8 
Listy Zast. M. Żodri Nar. 1 96 50 00 
3 w v ” H -95 25 95.25 
» s OE Z ow it 95 — 95. — 
Giełda Berlińska. ` - 
Banknoty rosyjskie zaraz. .:.}3956.90 {19695 
: na flost. . 75 = 
Wołelo na Warszawą każ =. |19682 r 
o , Petersburg kr. |. .|196.15 -| 196.20 
moj ono dh - | 196,30 - | 19580 
wo. , Londya i. 20.43 |) 20.42 
» SEDNA |... 20.294 20.30 
DE Wiedeń kr. . .|16185 h 161 90 
4 Dzakonto prywatna 17/ę 174% 


Gielda Londyńska. 
Wella na Pateraburg . . 
Dyakonto 31a | 


- 821, | a37j, 


| 


bamean naanin 
DZIENNA STATYSTYKA LUDNOŚCI. 

Małżeństwa zawarta w dnia- l4 września:  . 

W parafii katol, 1, a mianowicie: {Józef Wincen- 
ty Paweł Tanfani z Emilig Waleryą Heizel. 

W parafii ewang. 2, a mianowicie: Augnst Hennig 
z Emilig Miller, Gotfryd Karol Robert Herger zo 
Wilhelminą berią Brachmann. 

Starozakochnny — | l 

Zmarli w dnia 14 września: 
„Katolicy: dzieci do lat 15-ta zmarło 9, w tej 
liczbie chłopców 5, dzięwcząt 4; dorosłych 1, w tej 
liczbie mężczyzn —, kobiet 1, a mianawioię: 
Maryanna Schultz, lat 86. RSE 
Ewaagolicy: dzieci do mi tó-lu amaro 4, wta 
liczbie chłopców 1, dziewcząt 3;dorosłych—, w tej 
liczbie mężczyzn —, kobiet--, a mianowicie: 
, Słarozakamni: dzieci do lat 15-tn zmarło—, w tej 
liczbie chłopców —, dziawcząt—; dorusłych—, w tej: 
czhie ragźczyzn—, kubiet—, a mianowicie: 
REZ PENN 

LISTA PRZYJEZDNYCH. 


Hotel Polski. Fufuagel z Warszawy, Pa- 
skiewicz z Warszawy, Mordka z Warszawy, Taab- 
wurcel z Warszawy, Snepe z Kalisza, Surs»u z Mo. 
skwy, Szałowski z Sarnowa, Śniegocki z Poznania. 

Hotel Hiantenśtel. Warmnth z Drezna, Li- 
potzy.z Węgier, Hertisux z Warszawy, Tschirski z 
Wrocławia, Kosman z Sieradza, Rosental z War- 
szawy, Riiggeberg z Hagen. ORZEC Z 

Kotel Hamburski. Szajny z Będzina, Ru- 
ger z Mińska, Mirozyn z Hiałej-Qerkwi, Berr z Wear- 
szawy, Ziser z Tulezyna, Korabaczkiu z Horqelska 
| Greidenberg z Odesy, | z E 


DZIENNIE ŁÓDZKL 


Nr. 205 


| Eoi | | e r e 
Józef Skrudziński 
Przeżywszy lat 86, po krótkich cierpieniach w dniu 14 
||b m.o godzinie 11 wieczór przeniósł się do wieczności. 


; Pozostała żona wraz z dziećmi zapraszają kolegów i | 
SAONYE! na pogrzeb odbyć się mający 16 b. m. 
0 ian 5 po Panai 


Mmm 


ureatka i LAGE WĄTSZĄW= 

skiego, udziela lekcyj Spiewu, 
Bliższa wiadomość w redakcyi 

1045—1 


RUCH kalendarz Encyklopedye ezny, na 
rok 1887 obejmuje: Część ko-|- 
ścielną, astronomiczną, meteorologiczną. 
Polityczny ukiad świata. Roś. 
eiół rzymsko-katolieki w Rossyi, Kr. Pol- 
skiem i pogranicznych prowincyach. Ośn|]ą 
wiata i szkoły (wyszezególnienia i wa- 
ruuki przyjęcia do zakładów w Cesarstwie 
i zagranicą). Natytucye naukowe. 
Literatura (Życiorysy wszystkich lite- „Dziennika Łódzkiego. 
ratów żyjących polskich), Prasa polka. 
Szinki piękne (życiorysy wszystkich 
malarzów, rzeźbiarzów. Zmaj omose 


[poszukuje miejsca na przychodnie 
|do prywatnych domów. Wiadomość 
ulica BEGG Nr. 414, mieszka- 
Instytucye zycia towae=|nia Nr. 1001—1—1 


sig -a pe 


kop. 30. Wyjdzie w listopadzie. Zama- 
wiać należy weześnie. Przegląd Tygodnio- 
wy ulica Czysta Nr. 4. 10663—0 
by-|Warzywno-owocowym „jest do sprze- 
dania lub wydzierżawienia od kwar- 
tału. Wiadomość u właściciela do- 
mu pod Nr. 1442 przy ulicy Wi. 
dzewskiej. 1049—3—2 


Ogłoszenie. 


aj 


> 
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Następujące książki są do na 
cia w księgarniach miejscowych : 
1. Książka do modlitwy dla pożytku 
niewiast polskich wyznania moj- 
- żeszowego, ułożona przez J. El- 
zenberga. 
Powieści z pisma świętego _dla|Do wynajęcia. od 1 października r. b. 
młodzieży wyznania mojżeszowe- 
go przez J. Hlzenberga. 
Przewodnik religijny dla oe 
wyznania mojżeszowego przez J 
Elzenberga. [położony przy rogu ulic Nalewki 
Modlitwy dla dzieci wyznania moj-|róg Franciszkańskiej Nr. 2257-e]; 
żeszowego, ułożone przez J. El-|w Warszawie. 1051-3-2 3 
zenberga, (oddzielne dla dziewczy- — 
nek i dla chłopczyków). ` ji 
Książka do czytania, zawierająca okomobila 12 konna, w dobrym 
przedmioty dzieciom najpotrze- stanie, kilka dni używana, oraz 2 
bniejsze, ułożona przez J. Elzen- Splnmaszyny, 2 hasple; 4 asortymenty 
| berga. | grępli, 26 Iokei transmisyi, 1 klap- 
. Wybór bajek, powiastek i powin- Wilk, 1 Wilk i różne statki są do 
szowań, do użytku młodzieży przez sprzedania, Można nabyć i poje- 
J. Elzenberga. ynczo. Dowiedzieć się można u 
7. Książeczka początkowego czytania pana Ch. Steina w Łodzi, Sta- 
Bi przez J. Giwe AW dom A 5 ' 
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Wydawca Stefan Kossuth, — Redaktor Antoni Ohometowski 
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Broszurka 


Gwarancya 


m6 Od 10 funtów sprzed:ż uskutecznia się u Silberb Łodzi 
przy 3 Piotrkowskićj w domu W-go Scheiblers. P: P i 


EEDA WARSZA WSKA d. 14 września. 
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M. SPRZĄŁA 


otwarty został dnia 2 września r. 
W NOWO urządzonym 1 pow Sawa 


Dopełnione trau makor a 


51 


niz Piotrkowska NE. 5 


OSUSZA wilgoć w starych dach, 2h miód nowe zupelnie od tejże, 
niszczy Grzybek, zabezpiecza. od Gnicia wszystko co z drzewa, 
Dezynfektuje, zastępuje Qlejną farbę w wszelkich kolorach 
tańszy o 00. 


Skład łówmy w składzia materyałó t į ` 
NĄ ER À g $ n ie ryałów aptecznych $ Silber 


oz mra | 0a NEO aiar 


60 96 9214, 30 
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BBOXCHO Hensypor. Bapmasa, 31 ABTYCTA 1886 p 
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ka Win, gab Kołonialnych i Delikatesów 
~ M. Sprzączkowskiego. 


HANDEL WIN 
Towarów Kolonialn ych 


0ówaBienie. 
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a1epa. 


DELIKATESÓW 


Hof. 
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lokalu, 


15-letnia. 


Oraz 


gwoździ maszynowych 
W KONIECPOLU. 


|ma zaszczyt zawiadomić osoby interesowane, że agenturę swych wyro 


bów na Łódź i okolicę powierzył pana 


INŻYNIER RITTER, Królewska 39. 
SME" Teiegramy RITTER, WARSZAWA. "ZEG 


GUSTAWOWI BRULLOW jr. 


Obstalunki wszelkie przyjmowane będą w kantorze W-go 


E. PIKUSCHNAANN, ulica Dzielna Wr. 1369. 


me~ Gwoździe maszynowe znajd 


„ 


899—10—10 


magos]. 


Rozklad jazdy pociągów | 5 5 
od dnia i (18). maja r. b, 4a%r4 |- o za 


oveoda 


= a 
* |HojiBmZO pa j 


S*SNSG 


pe 


-a Zodżi GODZINY i MINUTY 


rop. JIOX3. nob N. 1427-Đ, 
ocHoBanim 1081 Cr, Yer. Ip. Cya. 
0ÓGABAAETB, TTO CH 10 uac, yrpa 
1886 roza 9 (21) Cesmaópa Ha 
mer xpaneHia no Cpexne yxu- 
347, 6YAeTS Upo- 
HMYTNECTBO, 
upnaxrexant(ee Locawy Heiióayepy, 
j|COCTOAMIGE H35 omae BO3A M 
|ODHTRH, OJĘBHEHH0E JIA TOproBb 
BR 105 pyó. — KOU, HA YAOBAE- 
j|rBopesie nuperemsii Kapra T'en- 


| 


W drukarni „Dziennika Łódzkiege*. 


Cyxeóasii IIpncrasy Cpbsya 
MupoBax» Cyzeë Iro IlerpokoB- 
djckaro Okpyra mo II ygacrky 15 


Hd 


Onuch AMyiiecFBA A HUOXADOÓRYWJ 
OĘSHRY OHATO MOKHO pasCMATPA- 
BaTh BR Ą€HB IDOXARH Ha mcr 
1068—1—1 
L Ae Gyneó. JIpuoraBa MapkoBekiii. 


óscbnemi wejściem jest do wyna- 
ęcia zaraz u Dr. M. Likiernika, 
1066——1—1 


Na Zielony Rynek pod N. 787, 
przybłąkał się wyżeł biały w czarne 


E łaty. _1067—1—1 
1020—6 — 4 — N = 

r g 

Handel Win, Towarów Kolonialnych i Delikatesów bid Z 
M. S$przączkowskiego. -- Z 

ammm z 

GP 

> 

3 

æ 

BI 

> 

7 w 

bezpłatnie = 


1027—20—4 


NL 


6 oe Tia PRA BI RY TE — PRA DE — 
Fo I W GR „DATOWNIK ERZE 


